PROTOKÓŁ NR XXXVI/2009

Z SESJI RADY MIEJSKIEJ W SKÓRCZU, 

KTÓRA ODBYŁA SIĘ DNIA 05 LISTOPADA 2009 R. 

Miejsc obrad: Miejski Ośrodek Kultury







       ul. 27 Stycznia





                                83-220 Skórcz

W sesji udział wzięło 15. radnych
oraz pracownicy Urzędu Miejskiego, kierownicy jednostek organizacyjnych, zaproszeni goście i mieszkańcy miasta.
SKÓRCZ, LISTOPAD 2009

CZĘŚĆ PIERWSZA – SPRAWY REGULAMINOWE

AD. 1 OTWARCIE SESJI I POWITANIE

Otwarcia XXXVI Sesji Rady Miejskiej  w Skórczu dokonał jej Przewodniczący Andrzej Laskowski, który przywitał wszystkich przybyłych na obrady.
AD. 2 STWIERDZENIE KWORUM

Zgodnie z listą obecności  (załącznik nr 1 do protokołu) na XXXVI Sesji Rady Miejskiej obecnych było 15. radnych, a więc Rada była władna do podejmowania uchwał. 

AD. 3 PRZYJĘCIE PROTOKOŁU Z POPRZEDNIEJ SESJI

W związku z brakiem uwag do protokołu nr XXXV Sesji Rady Miejskiej w Skórczu, Przewodniczący Rady Andrzej Laskowski zarządził głosowanie nad jego przyjęciem. Wynik głosowania był następujący:

- „ za” przyjęciem protokołu – 13. radnych,
- „przeciw” – 0,
-„ wstrzymujących się” – 0.

W głosowaniu nad przyjęciem protokołu nie brali udziału radni: Ewa Klak i Krzysztof Czapiewski, którzy spóźnili się na obrady. 
AD. 4 ZGŁASZANIE UWAG I POPRAWEK DO PORZĄDKU OBRAD
(załącznik nr 2 do protokołu)

W tym momencie na salę obrad przybył radny Krzysztof Czapiewski.

Burmistrz Ryszard Dąbek zgłosił wniosek, by w punkcie 7 porządku obrad umieścić rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie ustalenia dziennych stawek opłaty targowej oraz zasad jej poboru, a  w punkcie 9 rozpatrzenie projektu uchwały zmieniającej uchwałę 
Nr XXIV/133/2008 Rady Miejskiej w Skórczu z dnia 16 grudnia 2008 roku w sprawie zatwierdzenia Planu Odnowy Miejscowości Skórcz na lata 2009 – 2015.

Radny Adam Gawrzyał wniósł wniosek, by w porządku obrad zamieścić punkt dotyczący sprawozdania Komisji Rewizyjnej z dodatkowej kontroli w Zespole Szkół Publicznych w Skórczu.

AD. 5 PRZYJĘCIE PORZĄDKU OBRAD

Przewodniczący Andrzej Laskowski: Kto z Państwa jest za przyjęciem porządku obrad łącznie z punktami zaproponowanymi przez pana Burmistrza, tj. pkt. 7 i pkt. 9 oraz pkt. 10 wniesionym przez pana radnego Gawrzyała? Kto jest za przyjęciem porządku obrad z tymi zmianami?
- „ za” przyjęciem porządku obrad ze zmianami – 11. radnych,

- „przeciw” – 1,
-„ wstrzymujących się” – 2.

W głosowaniu nie brała udziału radna Ewa Klak, która spóźniła się na obrady.
CZĘŚĆ DRUGA – OBRADY
AD. 1 SPRAWOZDANIE BURMISTRZA Z DZIAŁALNOŚCI 

W OKRESIE MIEDZYSESYJNYM WRAZ Z INFORMACJĄ 

O REALIZACJI UCHWAŁ RADY MIEJSKIEJ (załącznik nr 3)

W związku z tym, iż Burmistrz Ryszard Dąbek w okresie międzysesyjnym przebywał na zwolnieniu lekarskim sprawozdanie, które zostało przekazane radnym wraz z materiałami na sesję przygotował Zastępca Burmistrza Tadeusz Mółka, natomiast Burmistrz Ryszard Dąbek przygotował jego uzupełnienie za okres od 26 października 2009 r. do 05 listopada 2009 r., które odczytał radnym.

W dyskusji głos zabrali:

Gerard Reimus: Ja mam pytanie do pana. Mówi pan, że tak pan wszędzie uczestniczył. Dlaczego pan o tak ważnej imprezie zapomniał w swoim menu. Co pan robił na chorobowym na bankiecie w Zblewie? Pan tam tak uczestniczył aktywnie podobno?


Burmistrz Ryszard Dąbek: Potwierdzam, byłem na uroczystości z okazji Święta Edukacji Narodowej naszej szkoły.


Gerard Reimus: Tańczyłem też?


Burmistrz Ryszard Dąbek: Tańczyłem też. Nogę miałem całą.


Adam Gawrzyał: Ja mam pytanie, czy ulica Myśliwska na Osiedlu Leśnym po stronie pp. Błażków będzie zrobiona, bo dla mnie uważam, że nie jest zrobiona?


Burmistrz Ryszard Dąbek: Nie bardzo rozumiem pytanie, co miałoby być na tej ulicy zrobione?


Adam Gawrzyał: Bo teraz ta woda pójdzie cała w stronę pana Błażka. Tam są odwodnienia zrobione, ale uważam, że ta woda jak będzie duża, to na pewno zaleje. Pan jedną stronę zrobił. Jednym użyczył, a drugim nie użyczył.


Burmistrz Ryszard Dąbek: Nie, nie. Po drugiej stronie jest również krata ściekowa, która ma za zadanie zbierać wody deszczowe. Tego przedtem nie było, w tej chwili jest, więc na pewno sytuacja jest lepsza niż była poprzednio. Chcę powiedzieć, że w ostatnim czasie w tym miejscu w ul. Myśliwskiej zamontowaliśmy trzy kraty ściekowe kanalizacji deszczowej z odprowadzeniem tych wód. Czy to zabezpieczy? Trudno mi jest naprawdę powiedzieć, ale to jest więcej niż było do tej pory. Nie było to robione zgodnie z jakimś projektem, bo tam projektu na to nie ma. Tak jak znaczna część Osiedla Leśnego posiada instalację kanalizacji deszczowej, tak akurat, na nieszczęście, ta część ul. Myśliwskiej będąca w pewnym dole, takiej kanalizacji nie posiada. Ale nie ma w tej chwili możliwości technicznych podłączenia się, wpięcia się w kanalizację deszczową tą osiedlową, ponieważ jest to ulica położona poniżej pewnego poziomu i woda pod górkę niestety nie popłynie. Wszystko to, co można było zrobić, wydaje mi się, takim sposobem naprawdę doraźnym, mieszkańcom tej ulicy zrobiliśmy i w sytuacji kiedy będą opady normalne, jestem święcie przekonany, że to zabezpieczy, natomiast jeżeli będą ulewy, to najpewniej nie. Ale naprawdę w tym momencie nic więcej tam zrobić nie można. Dziękuję.

Adam Gawrzyał: Muszę przyznać, że faktycznie jedna strona jest zrobiona, ale druga, cały czas będę obstawał, że nie jest zrobiona. Do punktu 4 mam pytanie. Chodzi mi o bibliotekę. Czy ta biblioteka jest tak ładnie wymalowana, to bym miał uwagi. Uważam, że Dom Kultury jest ładniej i staranniej. Jakie były uwagi do protokołu?

Burmistrz Ryszard Dąbek: Chodzi o odbiór końcowy?


Adam Gawrzyał: Tak.


Burmistrz Ryszard Dąbek: Owszem, były pewne zastrzeżenia. Odbiór ten nie został dokonany w pierwszym terminie, dopiero w drugim. Nie mniej jednak ostatecznie odbiór został dokonany. Wszelkie uchybienia, które zostały tam stwierdzone i zauważone, musieliśmy przyjąć, a jedynie w pewien sposób ukaraliśmy wykonawcę pomniejszeniem kosztów zapłaty za wykonaną robotę. 


Gerard Reimus: A jakie były usterki?


Burmistrz Ryszard Dąbek: Na niektórych fragmentach było źle zatarte. Ten tynk był nienajlepiej zatarty, co było widać.


Gerard Reimus: Czyli nie było dopieszczone?


Burmistrz Ryszard Dąbek: Jak ktoś tak to nazywa, to tak to można nazwać.


Gerard Reimus: Bo tak to się nazywa proszę pana.


Burmistrz Ryszard Dąbek: Być może.


Adam Gawrzyał: Mam pytanie do punktu 5. Ile wynosił kosztorys i ile firma liczyła, chodzi mi tu o ten murek na rynku. Czy ta firma będzie wykonywać? Bo widziałem, że krawężniki przywieziono.


Burmistrz Ryszard Dąbek: Prowadziliśmy rzeczywiście rozmowę z tą firmą, ponieważ to jest jedyna firma, która zgodziła się wykonać to zadanie, ponieważ zadanie nie jest łatwe. Murek jest naprawdę krzywy i ułożenie tam powiedzmy takiego fundamentu jest dosyć trudne. Ta firma zgodziła się. Koszt wykonania, teraz nie pamiętam, ale 7-8 tysięcy zł. To będzie całość, łącznie z tynkowaniem schodów, mówię o ściankach bocznych.


Adam Gawrzyał: Kiedy zaczną to robić?


Burmistrz Ryszard Dąbek: Jak warunki pogodowe pozwolą, tak został ustalony termin, jak dobrze pamiętam, do 10 grudnia na wykonanie. To zależy od warunków pogodowych.


Adam Gawrzyał: Chodzi mi o pomniki radzieckie. Dlaczego nie dano skórzeckiemu przedsiębiorcy zarobić, tylko starogardzkiemu? Czy pytano, czy zrobi pan Tokarski? Dlaczego wybrano starogardzkiego?

Burmistrz Ryszard Dąbek: Nie odpowiem na to pytanie. Nie ja zlecałem. Odbyło się to w czasie mojej nieobecności. Jak wróci z urlopu pan Tadeusz Mółka, dopowie na to pytanie.


Gerard Reimus: My wiemy, że pan Mółka nie podejmował decyzji samodzielnie. Zawsze powiedział, że konsultuje się z władzą na chorobowym. Trzeba dbać o swoich rzemieślników. 


Adam Gawrzyał: Nie powinienem się pana pytać o to, bo dzisiaj dopiero otrzymałem. Ale jest to niezrozumiałe. Parkingi wiem, że będą robione, a te sprawy bieżące. Spotkanie Rady Nadzorczej spółki TBS. Oraz inne sprawy, to co to znaczy?


Burmistrz Ryszard Dąbek: Z innych spraw bieżących spraw bieżących Rada Nadzorcza analizowała m.in. aktualną sytuację finansową spółki. Dyskusja toczyła się również wokół pomysłu zainstalowania na blokach TBS solarów, powiedzmy urządzeń, które energię słoneczną mogą przetwarzać np. na ciepłą wodę. Są to na razie wstępne pomysły, nie mniej jednak, pan prezes TBS-u został zobowiązany do podjęcia pewnych działań, także kalkulacji ekonomiczno – technicznej nazwijmy to. Jaki to byłby koszt i jakie mogą być efekty ekonomiczne realizacji takiego zadania. Jest pomysł, dzisiaj energia odnawialna, m.in. solary są na czasie i myślę, że warto się tym przynajmniej zainteresować. Czy to kiedykolwiek będzie realizowane, czy to na blokach TBS-u, czy też w innym miejscu w Skórczu, to trudno dzisiaj cokolwiek przesądzać, ale temat jest warty przynajmniej zapoznania się. W tej sprawie również były dyskusje. To są wszystkie sprawy bieżące. 

Adam Gawrzyał: Tutaj muszę panu podziękować i powiedzieć, że to jest dobry pomysł, tylko prosiłbym, żeby go ciągnąć dalej. A co do czwartego pytania, zapewniał pan nas, że na pewno dostaniemy środki na ul. Zieloną, ale jednak zapomniano o nas.

Burmistrz Ryszard Dąbek: Nie, nie. Pan radny najwidoczniej jakby źle interpretuje moje słowa i moje zdania. Jeżeli cokolwiek zapewniałem, to tylko to, że zrobię wszystko, co możliwe, by uzyskać dofinansowanie na to i wszelkie inne zadania, które chcemy realizować, o ile są ku temu odpowiednie możliwości. Rok temu nasz wniosek został zakwalifikowany, w tym roku nie. Jakie są powody, naprawdę trudno mi jest odpowiedzieć. Ja mogę tylko przewidywać, ponieważ w tym programie są dosyć jasno określone kryteria, na podstawie których 5-osobowa komisja przyznaje punkty. Jednym z podstawowych kryteriów, bo najlepiej punktowanych, bo aż 15 punktów, to kwestia bezpieczeństwa na ulicy tej, która jest. Która jest w złym stanie technicznym, ją trzeba wyremontować m.in. po to, by podnieść warunki bezpieczeństwa zarówno pojazdów, jak i osób pieszych. W takiej sytuacji wnioskodawcy winni udokumentować, że rzeczywiście ta droga zagraża bezpieczeństwu, że jest tam wiele kolizji, wiele wypadków, najlepiej, gdyby jeszcze były śmiertelne. Wtedy są za to dodatkowe punkty. W naszym przypadku my nie mamy argumentów, ponieważ na ulicy Zielonej nie było wypadków, nie mamy ku temu odpowiednich danych. W jakim stanie ona jest, to wszyscy wiemy. Do dokumentacji dołączyliśmy zdjęcia, ulicę tą oglądał pan Wojewoda. Także naprawdę wydaje mi się, że zrobiliśmy wszystko co możliwe. W przypadku ul. Wojska Polskiego mieliśmy partnera do realizacji tego projektu i za to dostaliśmy dodatkowe punkty. Dzisiaj chcę powiedzieć wprost, że gdyby nie ten partner, to pewnie też nie uzyskalibyśmy dofinansowania. Natomiast na ul. Zielonej tego partnera nie było, ponieważ nie sposób było to znaleźć. Ulica Zielona jest ulicą, która komunikuje Osiedle Leśne, z jednej strony jest ślepa, z drugiej strony łączy się z drogą wojewódzką. Zarząd Dróg Wojewódzkich nie ma żadnego interesu by być partnerem dla realizacji tego projektu i by go w jakiś sposób współfinansować. Również powiat, ani jakakolwiek inna gmina. W sytuacji innych wniosków, innych projektów wybierano takie drogi, takie ulice, które łączą drogi wojewódzkie, krajowe, powiatowe, czy też łączą poszczególne gminy i te mają naprawdę dodatkowe punkty. W naszej sytuacji ja miałem świadomość tego, że ta droga nie do końca wpisuje się w kryteria, jakie tam są. Jednak naprawdę liczyłem na pozytywne rozstrzygnięcie, ale myślę, że konkurencja była naprawdę duża i sam fakt, że na 78 gmin, tylko 16 otrzymuje dofinansowania, to znaczy, że tegoroczne projekty, co widać z list rankingowych są dużo droższe. Gminy mają w planie realizować przebudowy, remonty, budowy dróg na dłuższych odcinkach, których koszty kształtują się na poziomie 6-9 milionów złotych, a wielkość dofinansowania może być tylko 3 miliony. I to spowodowało, że zostało mniej wniosków zakwalifikowanych. Tak sytuacja wygląda na dzisiaj. 

Gerard Reimus: Z jakiej racji pan przyznał po 2 tysiące złotych panu Kaczyńskiemu i panu Klinowi? Czy oni tam pracowali na tej drodze? Za co pan im dał te pieniądze?

Burmistrz Ryszard Dąbek: Przyznałem nagrody dwóm pracownikom Urzędu Miasta, którzy pracowali od początku realizacji tej inwestycji, a więc od momentu, gdy ogłosiliśmy przetarg na wyłonienie wykonawcy na opracowanie dokumentacji projektowo – kosztorysowej, następnie opracowanie stosownego wniosku do NPPDL, wreszcie później, przetarg i wyłonienie wykonawcy dla realizacji tej inwestycji i wreszcie cały nadzór i koordynacja nad tą inwestycją. Te wszystkie zadania wykonywało dwóch pracowników Urzędu Miasta i od początku do końca zrobili to z sukcesem, w czym myślę, że Państwo ze mną się zgodzą. Droga dzisiaj jest. Zrobiona dobrze. Stąd każdy, kto cokolwiek robi i robi to dobrze, a nawet lepiej niż dobrze, wydaje mi się, że powinien zostać zauważony i w pewnym sensie, choćby minimalnym, nagrodzony. W Regulaminie wynagradzania pracowników Urzędu Miasta jest mowa o tym, że za dobrze wykonaną robotę, za jakość pracy, za efekty tej pracy, za pracę dodatkową, Burmistrz Miasta może przyznać pracownikom nagrody w ramach środków posiadanych na wynagrodzenia osobowe pracowników. Jest to normalna praktyka.


Gerard Reimus: Proszę pana, niech pan się tu nie rozwodzi. Czy ci panowie mają uprawnienia, prawa budowlane, żeby nadzorowali drogę? Mają takie uprawnienia? Nie mają. 


Burmistrz Ryszard Dąbek: A co to ma wspólnego?


Gerard Reimus: Mają pensję? Mają pensję. O co tu się rozchodzi? O co?


Burmistrz Ryszard Dąbek: Panowie wykonali solidną robotę i za to otrzymali nagrody.


Gerard Reimus: Firma wygrała przetarg, jest inspektor nadzoru, koniec. Nie ma. I jest obiór. Co ci panowie? Taczkami tam jeździli? Jakie oni mieli pojęcie? O czym? I tak się szajsta publicznym groszem proszę pana? To są duże pieniądze. Ludzie nie mają na zimę na opał. A pan co? Za co, się pytam? Taki publiczny grosz. Ze swoich niech pan da. Tak gospodarzyć to tylko potrafi pan. Tak w szkole pan gospodarzył i tu pan gospodarzy. A pana nie pytam na razie o zdanie. Pana, bo pan się rwie do odpowiedzi. Ja do pana teraz. Proszę pana. Co pan się chwali w Osieku do wójtów, że pan takie środki tu pozyskuje. Pierdoły ludziom gada we wsi. Już sobie pan w Osieku kampanię robi? Na ostatniej sesji proszę pana. Co pan bajerował, że dzięki panu miasto pięknieje? Co? Nie było tak? Skleroza?

Janusz Kaczyński: Ja myślę, że ad vocem, czyli od razu. Może najpierw powiem o pierwszej rzeczy, czyli o tej przyznanej nagrodzie. Rzecz w tym, że dostałem tę nagrodę za przygotowywanie tego wniosku. Dla niektórych sprawy proceduralne, papierkowe nic nie znaczą. Twierdzą, że są dobrymi gospodarzami, chociaż bardzo w to wątpię i dla nich tylko praca fizyczna się liczy. Jednak, żeby ktoś tą pracę fizyczną wykonał, to ktoś mądry musi to przygotować. (nagranie niezrozumiałe) A propos drugiej sprawy, na temat mojego wypowiadania się na temat sukcesu tutaj w Skórczu nie było absolutnie żadnej mowy. Na ostatniej sesji Rady Gminy rzeczywiście brałem udział, ale nie zabierałem absolutnie głosu, byłem tylko słuchaczem. Ani słowem się nie odezwałem. To są tylko plotki.

Gerard Reimus: Po sesji była dyskusja z Wójtem, z sołtysem i z niektórymi radnymi.

Burmistrz Ryszard Dąbek: Panie Przewodniczący, panie i panowie radni. Chciałem zauważyć, w tej ostatniej kwestii. Pan Kaczyński po swojej pracy zawodowej, w godzinach wolnych, jest osobą zupełnie fizyczną i może różne rzeczy robić i bywać w różnych miejscach i tak dalej. Na naszej sesji nie możemy tutaj jakby omawiać kwestii prywatnych dotyczących kogokolwiek, w tym także pracowników urzędu.


Gerard Reimus: Panie Burmistrzu. W tych godzinach, co pan wysłał Kaczyńskiego do Gdańska, pojechał sobie do urzędu w tym dniu do pracy. Co pan tam chciał? Co pan szukał w godzinach pracy w Osieku? Pan kopie tu w nasze władze i siebie pan chce promować, ale Wójt odjechał już panu w Osieku. Ja panu to mówię. 

W tym momencie na salę obrad przybyła radna Ewa Klak.


Mirosław Ossowski: Ja nie będę się tutaj do tej sprawy odnosił. Chciałbym wrócić do sprawy tej ulicy Zielonej. To już też broni akurat panów tutaj. Punkty wg pewnych zasad przyznawane nie zostały nam obcięte za przygotowanie formalne wniosku. Natomiast mówimy tu o rzeczach, na które nie mamy wpływu, o czym mówił pan Burmistrz, czyli te wypadki, itd. I chociażby z tej strony patrząc, to myślę, że panowie robią dobrą robotę. Natomiast chciałbym wrócić do tej sprawy, bo wniosek upadł i co dalej z tą ulicą, bo ona taka zostać nie może. Natomiast wiemy, że pewne plany gdzieś się rodzą, bo jednak z tą ulicą coś zrobić trzeba, taka jak jest w tej chwili ona zostać nie może. Wiem, że pan Burmistrz ma już pewne pomysły i co dalej z tą drogą? Jak to zrobić, żeby jednak poprawić warunki dojazdu mieszkańców do swoich posesji?

Burmistrz Ryszard Dąbek: No niestety nie udało się pozyskać dofinansowania na realizację tej drogi. Nie mniej jednak jesteśmy prawie że przygotowani na jej ewentualną realizację w roku przyszłym czy też w latach następnych. Mamy dokumentację, lada moment otrzymamy pozwolenie na budowę. Pozwolenie na budowę już jest, ale niestety nie jest uprawomocnione ze względów formalnych, ponieważ jeden protest się pojawił, ale sprawa już jest na dobrym etapie załatwiania i przewiduję, że w ciągu 2-3 tygodni będzie prawomocne pozwolenie na budowę. Stoję na stanowisku, że jeżeli nie całą, to przynajmniej połowę tej ulicy powinniśmy ze środków własnych wybudować w przyszłym roku. Sprawa oczywiście otwarta. W tej sprawie chcę z Państwem rozmawiać. Jak pan radny zauważył. Mam już pewne pomysły i będziemy dyskutowali o tym w najbliższym czasie, na etapie opracowywania budżetu na rok 2010. To od Państwa będzie zależało czy zaakceptujecie te moje propozycje i wpiszecie realizację tego zadania do budżetu na rok przyszły. Jeżeli tak, to przynajmniej część tej drogi zrealizujemy. Jeżeli nie, to dokumentacja będzie leżała na półce, a przecież chyba nie o to chodzi. Zawsze można założyć, że spróbujemy jeszcze raz do tego samego programu przystąpić za rok. Tylko, na ile realnie ocenimy szanse. Gdybyśmy przynajmniej połowę tej drogi zrealizowali w przyszłym roku, myślę, że mielibyśmy pewne argumenty po swojej stronie, właśnie już zaangażowania, że już coś rozpoczęliśmy, itd., itd. I drugą część ewentualnie powalczylibyśmy o dofinansowanie. To jest, mówiąc skrótowo, ten mój pomysł i moje stanowisko w tej sprawie. Powinniśmy zrobić wszystko, co możliwe, by połowę drogi ul. Zielonej w przyszłym roku wybudować. 

(nagranie niezrozumiałe)


Arkadiusz Zając: Może trzeba tu troszkę uporządkować tu te pytania do Burmistrza, czy zostawiamy to na koniec, czy jak. Bo ktoś może zadawać, a ktoś nie może. Bo na razie tu jest tak, że pewne osoby mówią przez 10-15 minut, a reszta nie może. Chciałbym też odnieść się do wypowiedzi pana Gawrzyała, jeśli chodzi o ul. Myśliwską. Sam jestem jej mieszkańcem i myślę, że nie powinniśmy przesadzać, bo jeżeli pan twierdzi, co tam jeszcze musimy zrobić. No jest ulica zrobiona i to nieźle jest zrobiona. Myślę, że jak będziemy podkręcać tutaj zadania, to za chwilę przyjdą inni mieszkańcy osiedla i będą mieli pretensję, że jest błoto, że ich zalewa. No niektórzy muszą we własnym zakresie też coś zrobić, a nie tylko wypłakać. Mnie też zalało, ale nie czekałem, aż urząd przyjedzie, czy Burmistrz przyjedzie i mi wypompuje wodę. No bez przesady. 20-30 ludzi zalało. 
AD. 2 INFORMACJA Z DZIAŁALNOŚCI KULTURALNEJ 

NA TERENIE GMINY MIEJSKIEJ SKÓRCZ (załącznik nr 4)


W związku z tym, iż radni otrzymali powyższą informację na piśmie wraz 
z materiałami na sesję, odstąpiono od jej odczytania. 

W dyskusji głos zabrali:

Krzysztof Czapiewski: Czy to prawda, że otrzymała pani komputery z biblioteki powiatowej?


Iwona Kleina: Tak.


Krzysztof Czapiewski: Czy pamięta pani fakt, że kiedyś była taka uwaga, żeby dzieciom udostępnić tutaj internet na terenie tutaj ośrodka. 

Iwona Kleina: Uważam, że działalność kulturalna nie polega na dostępie dzieci do internetu. 


Krzysztof Czapiewski: A ja uważam, że działalność taka powinna udostępniać internet nie tylko w bibliotece, ale również i tutaj i naciskam panią dyrektor, żeby przekazała ten sprzęt i swego czasu zadeklarowałem, że wykonam bezpłatnie taką sieć. Natomiast otrzymałem taką informację, że pani niestety nie może tego zrobić z uwagi na to, że nie będzie osób, które będą w stanie upilnować dzieci przy komputerach. Czy to prawda?


Iwona Kleina: Prawda.


Krzysztof Czapiewski: To ja mam prośbę do pani, taki wniosek. Niech pani zrobi wszystko, by te dzieci mogły mieć dostęp do internetu, sprzętu komputerowego. Ja ze swojej strony wykonam tą sieć, a jeżeli pani, albo pani pracownicy nie są w stanie dopilnować tych dzieci, niech pani zatrudni więcej osób. 
AD. 3 ROZPATRZENIE PROJEKTU UCHWAŁY W SPRAWIE ZAMIAN 
W BUDŻECIE GMINY MEIJSKIEJ SKÓRCZ NA 2009 ROK (załącznik nr 5)


 Projekt uchwały omówiła dokładnie radnym Skarbnik Miasta Barbara Krzyżanowska. 
Pozytywne stanowisko Komisji Budżetu i Finansów co do projektu tej uchwały przedstawiła jej przewodnicząca, Barbara Graban. 
W dyskusji głos zabrali:

Mirosław Ossowski: Chciałbym odnieść się do tej adaptacji tego przyziemia budynku Przychodni Zdrowia. Ja dzisiaj w internecie oglądałem to ogłoszenie naborze partnerów. Na czym to partnerstwo miałoby polegać, bo tego się nie doczytałem, na jakich państwo liczycie i w czym to partnerstwo miałoby się wyrażać, czy w pracach, czy finansowo i jakie później skutki będą tego partnerstwa? Czy partner będzie np. chciał mieć część pomieszczeń?
Burmistrz Ryszard Dąbek: Szanowni Państwo. W tej sprawie krótka informacja. Mamy już w tej chwili dokumentację techniczną adaptacji przyziemia budynku Przychodni Zdrowia. Po adaptacji powstaną tam pomieszczenia magazynowe oraz pomieszczenia biurowe, a także tzw. salka konferencyjna z minimalnym zapleczem kuchennym. Chcemy, by tam funkcjonowało coś, co dzisiaj umownie nazywamy Lokalne Centrum Aktywności Obywatelskiej, gdzie nasze skórzeckie organizacje pozarządowe, a więc emerycie, TPSiZK, kluby sportowe, koło wędkarskie, wszelkie dzisiaj istniejące i takie, które gdzieś tam być może w przyszłości jeszcze powstaną stowarzyszenia czy organizacje pozarządowe miały swoje miejsce, gdzie mogłyby przechowywać pewną dokumentację, mogłyby się spotykać itd., itd. Jeżeli chodzi o wyłonienie partnerów, to nam chodzi właśnie o partnerów miejscowych. Konkurs ten ogłaszamy ze względów formalnych, ponieważ taki jest wymóg. My nie możemy sami wybrać tych partnerów. Musimy ich wybrać w trybie konkursowym. Nie mniej jednak liczę na to, że to będą organizacje pozarządowe i stowarzyszenia nasze miejscowe. Tutaj nie raz i nie dwa dochodziły sygnały właśnie od nich, że oni nie mają lokum, a chcieliby. Teraz taka możliwość będzie. Udział partnera oczywiście na etapie przygotowania, a więc na etapie realizacji tej adaptacji, może być finansowy lub rzeczowy. Nie określamy wielkości wkładu finansowego czy rzeczowego, ale już wiemy, że pewnie partnerzy trochę się w to zaangażują. Na etapie oceny złożonych projektów posiadanie partnera jest dodatkowo punktowane, stąd tak prawdę mówiąc, tą adaptację chcemy wykonać właśnie na potrzeby organizacji pozarządowych, naszych organizacji i stowarzyszeń. To będzie dla nich. Tym bardziej tutaj oni powinni się w to włączyć. To tyle. Dziękuję. 
W związku z brakiem pytań, projekt uchwały odczytał wiceprzewodniczący Marian Firyn, a następnie Przewodniczący Rady Miejskiej, Andrzej Laskowski zarządził głosowanie, którego wynik był następujący:

- „za” podjęciem uchwały – 14. radnych,

- „przeciw” – 0,

- „wstrzymujących się” – 0.
W głosowaniu nie brał udziału radny Gerard Reimus, który był nieobecny w czasie głosowania na sali obrad. 
AD. 4 ROZPATRZENIE PROJEKTU UCHWAŁY W SPRAWIE OKREŚLENIA WYSOKOŚCI STAWEK PODATKU OD ŚRODKÓW TRANSPORTOWYCH (załącznik nr 6)

Burmistrz Ryszard Dąbek: Szanowni Państwo, tytułem wstępu, przed omawianiem kolejnych projektów uchwał z tej serii podatkowej, dosłownie dwa, trzy zdania wprowadzenia, zanim pani Skarbnik zacznie je w miarę szczegółowo omawiać. Zresztą omawiane już były na połączonych komisjach w ubiegłym tygodniu. Szanowni Państwo, zdecydowałem się wnieść projekty uchwał w taki sposób, że nie przewiduję wzrostu podatku od środków transportowych, przede wszystkim uwzględniając naprawdę nienajlepszą sytuację w całym sektorze transportowym. Ze względu na kryzys, który w tej chwili dotyka głównie właśnie firmy transportowe, widzimy to na co dzień, są opóźnienia z płatnościami w tym podatku, są wnioski o umorzenie podatku, są wnioski o rozłożenie tych płatności na raty. Stąd mimo, iż cały czas podtrzymuję zdanie, że nasze stawki podatków od środków transportowych i od nieruchomości są stosunkowo niskie w porównaniu do innych okolicznych gmin, to jednak nie składam projektu uchwały o podwyżkach w zakresie podatku od środków transportowych. Podatki te byłyby na tegorocznym poziomie. Również nie proponuję wzrostu opłaty od posiadania psa. Natomiast proponuję niecały 5% wzrost podatku od nieruchomości, ponieważ też jakby argumentuję to tym, że nasze podatki są stosunkowo niskie. Po drugie, musimy zabezpieczyć stronę dochodową budżetu miasta po to, by na rzecz mieszkańców miasta cokolwiek zrobić. Samorząd lokalny, gminny, to swego rodzaju wspólnota mieszkańców. Ta wspólnota mieszkańców po części musi się składać, także i finansowo na to, co na ich rzecz w tym mieście, w tej gminie, może być, czy też jest realizowane. Stąd myślę, że indywidualnie, ani osoby fizyczne, ani osoby prawne nie odczują tej 5% podwyżki, natomiast dla budżetu będzie to swego rodzaju kwota, którą można naprawdę sensownie zagospodarować. Kolejny projekt uchwały, który dzisiaj wniosłem, odnośnie opłat targowych, tutaj też pierwotnie nie przewidywałem podwyżek, ale tutaj jakby uwzględniłem Państwa sugestie i podnosimy te stawki w dwóch przypadkach, z 20 zł na 21 zł oraz z 35 zł na 37 zł. Czyli naprawdę minimalnie, poniżej progu 5%. Mówiąc inaczej, w granicach przewidywanej inflacji. Dziękuję bardzo.
Pozytywne stanowisko Komisji Budżetu i Finansów co do projektu tej uchwały przedstawiła jej przewodnicząca, Barbara Graban. 
Pozytywne stanowisko Komisji Gospodarczej co do projektu tej uchwały przedstawił Edmund Brzeziński.

Pozytywne stanowisko Komisji Społecznej co do projektu tej uchwały przedstawiła jej przewodnicząca Anna Kupczyk.

W związku z brakiem pytań, projekt uchwały odczytał wiceprzewodniczący Krzysztof Czapiewski, a następnie Przewodniczący Rady Miejskiej, Andrzej Laskowski zarządził głosowanie, którego wynik był następujący:

- „za” podjęciem uchwały – 15. radnych,

- „przeciw” – 0,

- „wstrzymujących się” – 0.
AD. 5 ROZPATRZENIE PROJEKTU UCHWAŁY W SPRAWIE 

PODATKU OD NIERUCHOMOŚCI (załącznik nr 7)


Projekt uchwały omówiła dokładnie radnym Skarbnik Miasta Barbara Krzyżanowska.

Przewodnicząca Komisji Budżetu i Finansów Barbara Graban poinformowała, iż komisja nie wypracowała stanowiska co do powyższego projektu uchwały.
Negatywne stanowisko Komisji Gospodarczej co do projektu tej uchwały przedstawił Edmund Brzeziński.

Pozytywne stanowisko Komisji Społecznej co do projektu tej uchwały przedstawiła jej przewodnicząca Anna Kupczyk.


W dyskusji głos zabrali:

Krzysztof Czapiewski: Wysoka Rado. Wczoraj odbyło się spotkanie części klubu radnych. Niestety było to troszeczkę z mojej winy za późno. Nie mniej jednak po przeprowadzeniu rozmów i burzliwej dyskusji, bo taka powinna być, nie inna i wtedy jest konstruktywna i może prowadzić do konkretnych wniosków. W tamtym roku również była dyskusja na temat stawek podatków i nie wiem czy Rada pamięta, że metodą takiego porozumienia wyraziliśmy zgodę pod warunkiem, że w tym roku nie będziemy już podwyższać. Było takie zdarzenie. I my, jako klub, przynajmniej część klubu i ja osobiście, apeluję, abyśmy dotrzymali słowa danego w tamtym roku. To wszystko. Także zachęcam do odrzucenia tego projektu. Konkretnie tych stawek.

Mirosław Ossowski: Ja wręcz przeciwnie. Podniesienie tych podatków w zasadzie wyrównuje nam tylko postęp inflacji. W związku z powyższym, jeżeli my podniesiemy tylko o ten stopień inflacji, to tak jak byśmy nie podnosili podatków, bo my pozostajemy w budżecie na stopie procentowej tej samej. W związku z powyższym, no nie pozbawiajmy się już nawet tego, bo to już jakby nie uchodzi. Uważam więc, że nie śrubujemy tutaj podatków i żaden Robin Hood nam tutaj nie grozi.

Piotr Szachta: Mówimy tu o gospodarności, a niedawno żeśmy stracili raptem około 18 tysięcy za zwolnienie niepotrzebne zastępcy dyrektora. No może teraz troszkę spójrzmy w drugą stronę i popatrzmy trochę na budżet domowy i portfel mieszkańców, a nie tylko budżet miasta. Tu mówimy o gospodarności, a tu możemy raptem rozrzucić troszkę pieniążków. 

Gerard Reimus: Tak się szasta publicznymi pieniędzmi.


Burmistrz Ryszard Dąbek: Szanowni Państwo. Chciałbym tutaj jeszcze na jedną rzecz zwrócić uwagę. Jeżeli nie przyjmiecie Państwo projektu tej uchwały, skutkować to będzie tym, że nie będzie nic w zamian. Rada Miasta zobowiązana jest uchwalić stawki podatku, także od nieruchomości. Ta uchwała musi się ukazać w Dzienniku Urzędowym Województwa Pomorskiego po to, by mogła obowiązywać od 1 stycznia 2010 r. To nie jest tak, że te stawki będą utrzymane na przyszły rok. Nie przyjęcie takiej uchwały skutkuje tym, że podatków od nieruchomości w przyszłym roku nie będzie wcale. Tak może być. Ja nie twierdzę, że tak ma być, ale tak mogłoby być. Stąd naprawdę proszę w tym momencie o rozwagę. Ja rozumiem, że jest to rok wyborczy, ale naprawdę możecie Państwo zwalić wszystko na Burmistrza, bo to Burmistrz proponuje takie podwyżki, a nie inne. Jeżeli o to chodzi, to nie ma sprawy, ja nie będę chował głowy w piasek. Natomiast naprawdę jeszcze raz chcę Państwu pewną rzecz uzmysłowić. Samorząd lokalny to wspólnota mieszkańców, to, co mówiłem poprzednio. Jeżeli chcemy cokolwiek robić w przyszłym roku. Jeżeli myślimy o ewentualnej budowie ul. Zielonej w przyszłym roku, to ja rozumiem, że te 35 tysięcy nie starczy na tą budowę, ale grosz do grosza i będziemy mogli zrobić więcej. 

Piotr Szachta: Panie Burmistrzu, teraz pan zaprzecza swoim słowom.


Burmistrz Ryszard Dąbek: Nie zaprzeczam. Poza tym mówienie o szastaniu publicznymi pieniędzmi proszę Państwa, naprawdę jest wyraźnym przegięciem.

Anna Kupczyk: Szanowna Rado. Teraz pozbawiamy się tych 35 tys., które są już w budżecie, który się tworzy. Zasiadając nad budżetem, my będziemy ciąć i w tym momencie my będziemy zabierać MOK-owi 10 tys., zabierzemy coś straży, coś szkole, bo tak będzie trzeba postąpić i ja nie wiem czy nie lepiej teraz przyjąć właśnie te podatki. 

Andrzej Laskowski: Proszę Państwa. Taka wersja była na komisjach. Nie wiem czemu teraz tak się zmieniło.


Krzysztof Czapiewski: Takie tworzenie historii, że 10 tys. szkole zabierzemy i jeszcze innym, to to są takie jeszcze lepsze trafienie niż u mnie w totolotka. Proszę Państwa, płynność finansowa naszego budżetu kształtuje się różnie. Waha się ona czasem nawet do 70 – 80 tysięcy, także podniesienie o te stawki, naprawdę nie będzie miało większego znaczenia, a możemy dać szansę naszym kochanym urzędnikom, żeby się wykazali i pozyskali jakieś dotacje zewnętrzne i będą mogli mieć okazję premie otrzymać, także wszystko idzie w dobrą stronę. Ale tu pan Burmistrz ma rację, że jeżeli nie przyjmiemy tej uchwały w ogóle, to nie będzie podatków. Proponuję uchwałę przyjąć, ale ze stawkami bieżącymi i uchwała będzie. Panie Łuczkowski, czy tak można zrobić?

Mecenas Waldemar Łuczkowski: Można głosować, to jest pewna propozycja.


Krzysztof Czapiewski: Głosowalibyśmy te stawki, które są obecnie, ponieważ muszę tu przyznać Burmistrzowi rację, że nie przyjęcie w ogóle uchwały będzie skutkować brakiem podatków. Nie mniej jednak możemy przyjąć projekt uchwały ze stawkami, które obowiązują na dzień dzisiejszy.


Mirosław Ossowski: Ja proszę o ogłoszenie kilkuminutowej 5-10 minutowej przerwy, bo tu się zaczyna zamieszanie. Myśmy pewne rzeczy już ustalili, a tu się zaczyna robić pewien galimatias. W związku z powyższym prosiłbym pana Przewodniczącego o ogłoszenie takiej 10-minutowej przerwy. Ja składam taki wniosek, jeżeli ktoś jest przeciwny, to może złożyć inny wniosek. Ja taki wniosek składam.


Andrzej Laskowski: Proszę Państwa, ja się przychylę do tego wniosku pana radnego Ossowskiego i ogłaszam 5 minut przerwy.

Andrzej Laskowski: Proszę Państwa. W związku ze złożeniem wniosku pana radnego Czapiewskiego, proszę o przyjęcie wniosku o przyjęcie uchwały ze starymi stawkami. (nagranie niezrozumiałe)


Mecenas Waldemar Łuczkowski: Trzeba głosować wniosek pana radnego w ten sposób, czy stawki mają mieć wysokość stawek ubiegłorocznych, które zostaną następnie wprowadzone do uchwały obecnie, która będzie po tym wniosku głosowana. Czy przyjmuje się stawki zaproponowane przez pana wiceprzewodniczącego w wysokości stawek ubiegłorocznych. Wniosek musi być przegłosowany. Jeżeli nie będzie przegłosowany wniosek, to automatycznie będzie głosowana uchwała na rok 2010 w tej treści, w której jest. Jest to wniosek najdalej idący i go trzeba głosować jako pierwszy.

Andrzej Laskowski: Kto jest za przyjęciem wniosku złożonego przez radnego Czapiewskiego ze stawkami starymi? Kto jest „za”? – 10 radnych, Kto się wstrzymał? – 2 radnych, Kto jest przeciw? – 3 radnych.


Mecenas Waldemar Łuczkowski: Proszę Państwa, ponieważ teraz zostały przegłosowane stawki zaproponowane przez pana wiceprzewodniczącego. Te stawki zostają wprowadzone do uchwały i według tych stawek, jeżeli oczywiście Państwo to przyjmiecie, będzie pobierany podatek w roku 2010. 


Arkadiusz Zając: Panie Przewodniczący. Ja mam pytanie, czy my będziemy dyskutowali? Nad tą propozycją żeśmy nie dyskutowali.


Andrzej Laskowski: To zostało już przegłosowane.


Projekt uchwały w sprawie podatku od nieruchomości po wprowadzeniu stawek obowiązujących w roku 2009 (załącznik nr 8) odczytał wiceprzewodniczący Marian Firyn, po czym Przewodniczący Andrzej Laskowski zarządził głosowanie nad jego przyjęciem. Wynik głosowania był następujący:

- „za” przyjęciem uchwały – 10,


- „przeciw” – 3,


- „wstrzymujących się” – 2.
AD. 6 ROZPATRZENIE PROJEKTU UCHWAŁY W SPRAWIE OPŁATY
 OD POSIADANIA PSÓW (załącznik nr 9)

Projekt uchwały przedstawiła radnym Skarbnik Miasta Barbara Krzyżanowska.
Pozytywne stanowisko Komisji Budżetu i Finansów co do projektu tej uchwały przedstawiła jej przewodnicząca, Barbara Graban. 
Pozytywne stanowisko Komisji Gospodarczej co do projektu tej uchwały przedstawił Edmund Brzeziński.

Pozytywne stanowisko Komisji Społecznej co do projektu tej uchwały przedstawiła jej przewodnicząca Anna Kupczyk.

W związku z brakiem pytań, projekt uchwały odczytał wiceprzewodniczący Krzysztof Czapiewski, a następnie Przewodniczący Rady Miejskiej, Andrzej Laskowski zarządził głosowanie, którego wynik był następujący:

- „za” podjęciem uchwały – 11. radnych,

- „przeciw” – 1,

- „wstrzymujących się” – 3.

AD. 7 ROZPATRZENIE PROJEKTU UCHWAŁY W SPRAWIE USTALENIA DZIENNYCH STAWEK OPŁATY TARGOWEJORAZ ZASD JEJ POBORU 
(załącznik nr 10 do protokołu)

Projekt uchwały przedstawiła zebranym Skarbnik Miasta Barbara Krzyżanowska.
W związku z brakiem uwag, projekt uchwały odczytał wiceprzewodniczący Marian Firyn, a następnie Przewodniczący Rady Miejskiej, Andrzej Laskowski zarządził głosowanie, którego wynik był następujący:

- „za” podjęciem uchwały – 9. radnych,

- „przeciw” – 2,

- „wstrzymujących się” – 4.
AD. 8 ROZPATRZENIE PROJEKTU UCHWAŁY W SPRAWIE ZATWIERDZENIA TARYF DLA ZBIOROWEGO ZAOPATRZENIA W WODĘ I ZBIROWEGO ODPROWADZANIA ŚCIEKÓW (załącznik nr 11 do protokołu)

Projekt uchwały dokładnie omówił zebranym kierownik Zakładu Gospodarki Miejskiej Roman Jerkiewicz.
Pozytywne stanowisko Komisji Budżetu i Finansów co do projektu tej uchwały przedstawiła jej przewodnicząca, Barbara Graban. 
Negatywne stanowisko Komisji Gospodarczej co do projektu tej uchwały przedstawił Edmund Brzeziński.

Pozytywne stanowisko Komisji Społecznej co do projektu tej uchwały przedstawiła jej przewodnicząca Anna Kupczyk.

Projekt uchwały odczytał wiceprzewodniczący Krzysztof Czapiewski, a następnie Przewodniczący Rady Miejskiej, Andrzej Laskowski zarządził głosowanie, którego wynik był następujący:

- „za” przyjęciem uchwały – 6. radnych,

- „przeciw” – 8,

- „wstrzymujących się” – 1.
AD. 9 ROZPATRZENIE PROJEKTU UCHWAŁY ZMIENIAJĄCEJ UCHWAŁĘ 
NR XXIV/133/2008 RADY MIEJSKIEJ W SKÓRCZU Z DNIA 
16 GRUDNIA 2008 ROKU W SPRAWIE ZATWIERDZENIA PLANU ODNOWY MIEJSCOWOŚCI SKÓRCZ NA LATA 2009 - 2015 (załącznik nr 12 do protokołu)

Projekt uchwały dokładnie przedstawił zebranym Burmistrz Ryszard Dąbek.


W dyskusji głos zabrali: 


Gerard Reimus: Myśmy już kiedyś omawiali te cuda w parku i te inne sprawy. Ja proponuję, żeby Rada pomyślała o innej rzeczy. Za te pieniądze, które mamy tam władować, weźmy się za budowę nowego przedszkola. A nie alejki, cuda i co jeszcze pan wymyśli? Nie ma już pan nic mądrzejszego? Ja proponuję, żeby Rada się przychyliła, żeby to przedszkole w końcu powstało nowe. W jakich warunkach te dzieci tam pracują, siedzą raczej. Gniotą się, wszystko opada, te tynki zgnite. Chętnych jest dużo, ale nie ma gdzie przyjąć tego. Pobudujmy lepiej przedszkole, konkretne coś dla społeczeństwa i dla dzieci. Mamy działkę, wszystko jest, uzbrojona jest, a my tu aleje. Pan Burmistrz alejki, sam jest jak taka alejka. Weźmy się za konkrety. 


Janusz Kosecki: Wysoka Rado, pozwolę sobie tylko chwileczkę zabrać Państwu czasu. Tak naprawdę uchwałą wiążącą była uchwała budżetowa, którą Państwo przyjęliście odnośnie zabezpieczenia środków w budżecie na 2010 rok, odnośnie przebudowy przyziemia. A tak naprawdę to, to jest sprawa kosmetyczna tylko do Planu Odnowy Miejscowości, także bardziej ważną uchwałą była uchwała budżetowa, także jak gdyby nie podjęcie tej uchwały zamyka nam poniekąd drogę, ale tamta tak naprawdę była bardziej ważna. 

Gerard Reimus: Bo weźmy tam, 400 tys. złotych w te piwnice wsadzić. Za 400 tysięcy, to jest projekt przedszkola i się wychodzi z ziemi.


Janusz Kosecki: Wysoka Rado. My zabezpieczyliśmy środki na to w budżecie, natomiast udział i partnera i samorządu miejskiego będzie zaledwie w 15%, pozostałe 85% mamy zamiar pozyskać właśnie z tego programu osi 9.3.


Gerard Reimus: Żeśmy nic nie dostali i nic nie dostaniemy.


Mirosław Ossowski: Już kolejny raz powtarzamy to jak swego rodzaju mantrę. Jest pewna zasada. My nie możemy nic zrobić, jeżeli nie opracujemy planów. Tutaj mówimy o tym, że musimy zainwestować, żeby coś dostać. Burmistrz nie mówił, proszę na to zwrócić uwagę, bo potem wszyscy mu wypominają, że mówił, że na 100% będą pieniądze. Burmistrz mówił, że jest duża szansa, w tym przypadku akurat dość duża otrzymania tych pieniędzy. Jednak trzeba zainwestować. Ja wiem, że pan mądrzej i lepiej potrafi to powiedzieć i ja się wcale nie muszę wypychać naprzód, ale to, co słyszę, to niestety akurat czasami mnie przyprawia o drżenie. Najpierw krzyczycie Państwo, że Burmistrz i jego pracownicy nie pozyskują żadnych pieniędzy ze środków unijnych. Gdzieś tam są różne fundusze, a oni siedzą i nic nie robią. Teraz mówi Burmistrz, trzeba to i to zrobić, żeby była szansa te pieniądze dostać, to stawiacie opór. No to przepraszam, w jakim świecie my żyjemy. Albo chcemy tych pieniędzy, albo nie. (nagranie niezrozumiałe) Za te pieniądze  z tych alejek, my nie możemy przedszkola zbudować. Proszę Państwa, ja to dzisiaj powiedziałem raz po cichu. Teraz to powiem głośno. Każdy z radnych powinien przejść chociaż króciutki kurs księgowości budżetowej. Jak budżet funkcjonuje, gdzie pieniądze są, jak je można przesuwać, skąd dokąd i jak je wykorzystywać, to może byśmy  po prostu czasem inaczej dyskutowali. Bo czasami to już śmieszne to jest.


Burmistrz Ryszard Dąbek: Szanowni Państwo. Jeszcze raz chciałbym zaapelować w tej kwestii, by tą uchwałę podjąć. Biorąc pod uwagę doświadczenia z dzisiejszej sesji, kiedy to niestety trzy projekty, dwa projekty uchwał nie uzyskały Państwa akceptacji, chcę tym razem wyraźnie powiedzieć i poprosić. My dokonujemy, chciałbym, żeby Państwo dokonali zmian w Planie Odnowy Miejscowości, w dokumencie strategicznym, tj. na lata 2009 – 2015. To, czy pozyskamy pieniądze, czy będziemy w przyszłości realizowali te zadania. Mówię o przyziemiu przychodni i wreszcie o parku, to jest kolejna kwestia. Najpierw trzeba wystartować w konkursie. Jeżeli się uda z sukcesem przejść, wtedy będziemy to realizowali i myślę, że Państwo zaakceptujecie te zadania. Dzisiaj otwieramy sobie tylko furtkę, jakąś szansę udziału w konkursie. Nie przyjęcie tej uchwały wyklucza nas w ogóle ze startu w konkursie. Kupę roboty wykonaliśmy w ostatnim czasie. Okazałoby się, że na darmo. Naprawdę chciałbym, żebyście Państwo wzięli pod rozwagę i zastanowili się, by każdy w swoim sumieniu podejmował decyzję i nie wsłuchiwał się bynajmniej w głośne populistyczne krzyki tutaj jednego z Państwa radnych. To jest populizm od początku do końca i nic więcej.


Gerard Reimus: Lepszego populisty jak pan nie ma. Co pan w życiu zrobił?


(nagranie niezrozumiałe)


Janusz Wódkowski: Ale myśmy już taką decyzję podjęli i po co my nakręcamy tą spiralę? Jest głosowanie i koniec.

W związku z brakiem dalszych uwag, projekt uchwały odczytał wiceprzewodniczący Krzysztof Czapiewski, a następnie Przewodniczący Rady Miejskiej, Andrzej Laskowski zarządził głosowanie, którego wynik był następujący:

- „za” podjęciem uchwały – 13. radnych,

- „przeciw” – 1,

- „wstrzymujących się” – 1.
Po tym głosowaniu salę obrad opuściła radna Anna Kupczyk.
AD. SPRAWOZDANIE KOMISJI REWIZYJNEJ Z DODATKOWEJ KONTROLI PRZEPROWADZONEJ W ZESPOLE SZKÓŁ PUBLICZNYCH W SKÓRCZU 
W tym miejscu Przewodniczący Komisji Rewizyjnej Adam Gawrzyał odczytał zebranym Protokół nr 17/09 z posiedzenia Komisji Rewizyjnej, które odbyło się dnia 15.09.2009 r. (załącznik nr 13 do protokołu) oraz Protokół nr 18/09 z kontroli Komisji Rewizyjnej w Zespole Szkół Publicznych w Skórczu, która odbyła się dnia 23 września 2009 r. (załącznik nr 14 do protokołu).

W dyskusji głos zabrali:

Burmistrz Ryszard Dąbek: Ja mam pytanie do pana przewodniczącego Komisji Rewizyjnej. Jaki jest efekt pracy czy kontroli tejże komisji? Bo te same pytania, które komisja postawiła można było postawić i były postawione dużo, dużo wcześniej, wtedy, kiedy na sesji Państwo ten temat analizowaliście. W mojej ocenie komisja na żadne z tych pytań nie odpowiedziała i nie stwierdziła, czy są tam jakieś przekroczenia prawa, czy też nie. Czyli inaczej mówiąc, komisja pracowała, pracowała i nic nie wypracowała. Dziękuję.
Janusz Wódkowski: Mnie się wydaje, że komisja doszła do wniosku sądu, a z wyrokiem sądu się nie dyskutuje proszę pana Burmistrza.

Gerard Reimus: Właśnie.

Burmistrz Ryszard Dąbek: Ale to było wiadomo od początku.

Janusz Wódkowski: Nie było wiadomo, ale myśmy nie mieli uzgodnieni. Za dwa dni jedzie Adam, żeby dostać dane, to Przewodniczącemu Rady główna księgowa nie udostępnia danych. No to już śmieszne jest. 

Adam Gawrzyał: Panie Burmistrz, skoro pan ma zastrzeżenia co do naszego sądu jako Komisji Rewizyjnej, to powiem, że pan za parę dni daje panu dyrektorowi nagrodę. Szczerze powiem, że po co ta Komisja Rewizyjna jest, skoro pan i tak żadnych zażaleń, żadnych wniosków nie wyciąga. 

Gerard Reimus: Ale na dancing był zagrożony.

Andrzej Laskowski: Proszę Państwa. Niewskazane są takie uwagi.
Arkadiusz Zając: Proszę Państwa, ja tu widzę, że to jest widziane tylko z jednej strony i klapki na oczach, bo państwo, a pan Przewodniczący, myślę, że jest panem Przewodniczącym Komisji Rewizyjnej już drugą kadencję, no i jakoś nie zauważyłem takiej nadgorliwości w zeszłej kadencji. Jak był poprzedni dyrektor, to również nie było takiej, chociaż były też różne sprawy, gdzie to było również tutaj na sesjach pokazywane. A jeśli chodzi tutaj o ostatnią pana wypowiedź, nagroda dyrektora po paru dniach, to nie po paru, pan się pomylił z kadencją. To było, jak był burmistrzem pan Zieliński, to od razu po miesiącu nagroda dla dyrektora szkoły. Tutaj było po roku i paru dniach. Także dopiero rok było przepracowane i jeszcze trochę i dopiero była nagroda, zasłużona, czy nie, to już nie nasza sprawa. A poprzednio to żadnego pytania pan nie miał. Mój wniosek, myślę, że też bardzo poważnie pan przyjął, bo troszeczkę cofnął się pan w czasie, a jeśli chodzi o zwolnienie to tylko bieżące sprawy. Już pan nie cofnął się. Czy tam też były jakieś przetasowania, czy były jakieś nagrody, bo też były. Dlaczego tylko w jedną stronę, a nie w drugą panie Przewodniczący?
Janusz Wódkowski: Bo taki był zakres prac.

Arkadiusz Zając: Ale tutaj pan potrafi cofnąć się, a tam nie zdążył pan się cofnąć, czy nie chciał pan. 
Gerard Reimus: Ale my się tu nie cofajmy, bo ktoś tu za dużo telewizji ogląda. Platforma też chce cofnąć 20 lat wstecz. 

Adam Gawrzyał: Panie Arku, ja powiem tylko jedno zdanie, bo już naprawdę nie chcę z panem dyskutować, bo widać, że pan też tylko jedną stronę widzi. Ja powiem jedną prawdę. Umie się pan ustawiać i to powtórzę. Pod każdego dyrektora, który będzie. I tak pan będzie podskakiwał i będzie pan prosił jednego, drugiego i zawsze pan wyjdzie na swoje i taki pan jest.

Mirosław Ossowski: Ja z zupełnie innej strony. Codziennie zaglądam na stronę internetową Skórcza i przeczytałem tam o takiej sprawie remontu windy przy Ośrodku Zdrowia i przeczytałem tam jedną ciekawą wiadomość, otóż że tą windę będziemy remontować my, z kosztów miejskich. Przekazaliśmy Ośrodek Zdrowia, a teraz czytam informację o tym, że my jako miasto musimy tą windę wyremontować. I tam jest zapowiedź, kiedy ona będzie czynna. Czy dalej ciąży na nas obowiązek wszystkich remontów, bo dzisiaj tu mówimy sporo o oszczędnościach. 
Barbara Graban: Ale to było na komisji omawiane.

Andrzej Laskowski: Proszę Państwa. Naprawdę proszę uczestniczyć w komisjach. Po to są komisje, że tam omawiamy różne sprawy.

Burmistrz Ryszard Dąbek: Proszę Państwa, jak rozumiem, na to pytanie nie mam odpowiadać, bo ono rzeczywiście było na komisji omawiane. Ale mam dwie sprawy jeszcze. Jedną jako informację, myślę, że pozytywną i przyjemną. Otóż otrzymaliśmy informację z Zarządu Województwa Pomorskiego o tym, że dofinansowanie dla naszego zadania, jakim jest budowa kanalizacji sanitarnej – etap III, ten, który planujemy w najbliższym czasie zrealizować, to to dofinansowanie zwiększy się z kwoty 42%, bo o tyle zabiegaliśmy, do kwoty 70% wartości zadania. Ze środków własnych będziemy musieli tylko 30% kosztów tego zadania pokryć. Przy czym część jeszcze w ramach pożyczki z Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej. Także to jest informacja naprawdę pozytywna z ostatnich dni. 

Gerard Reimus: To jest populizm.

Burmistrz Ryszard Dąbek: To nie jest populizm, to są fakty. Proszę Państwa i jeszcze jeden temat chciałbym Państwu przedstawić z prośbą o zajęcie stanowiska. Ja nie wiem czy dzisiaj, bo jak widzę, atmosfera ku temu jest raczej nieodpowiednia.

Gerard Reimus: Na jaką pan sobie zasłużył, taka atmosfera jest.

Andrzej Laskowski: Panie radny.

Burmistrz Ryszard Dąbek: Panie Przewodniczący, ja naprawdę zastanawiam się czy ja jestem osobą mile widzianą w tym gronie, czy też mogę w ogóle nie uczestniczyć w sesjach, bo naprawdę nie jest dobrze. Jestem co chwilę obrażany tutaj prawie że, a mogę się domyślać, że czym bliżej końca kadencji, czym ta kampania wyborcza będzie przybierała na sile, tym będzie jeszcze gorzej. Czy warto? Nie mniej jednak jeszcze tym razem chcę Państwu tą informację przedstawić, bo ona dotyczy no pewnej sytuacji, która może mieć miejsce w Skórczu, a chodzi o komin przy budynku komunalnym ul. Ogrodowa 3. W budynku tym mieszka pan radny Brzeziński, na pewno jest w temacie, bo myśmy rozmawiali. Sytuacja wygląda następująco. Budynek Ogrodowa 3 jest w 56% własnością miasta i w 44% są lokale wykupione przez najemców. Do budynku, przy budynku stoi nieczynny już w tej chwili komin. Na kominie zainstalowane są anteny telefonii komórkowej. Na kominie i na dachu budynku. Stroną umowy jest Wspólnota Mieszkaniowa Ogrodowa 3 i już dzisiaj, tak prawdę mówiąc, ta Wspólnota Mieszkaniowa czerpie pewne korzyści z komina, który nie jest w gestii tejże wspólnoty. To jest jeden fakt. W ostatnim czasie Wspólnota Mieszkaniowa wystąpiła do mnie z wnioskiem o nieodpłatne przekazanie właśnie na rzecz Wspólnoty tegoż komina, bo gdzieś tam w zarysach jawi się szansa na to, że na tym samym kominie zaistnieje kolejna telefonia komórkowa, czyli antena plus te wszystkie urządzenia. Biorąc pod uwagę jaka atmosfera była i jakie Państwo mieliście stanowisko w sprawie anten telefonii komórkowej, tego szkodliwości pola elektromagnetycznego dla zdrowia ludzi, mówię tutaj o kościele, mogę się domyślać, bo jest już taki wniosek. Po prostu telefonie komórkowe są zainteresowane budową anten i urządzeń tych takich nadawczych. Komin jest naprawdę dla nich dobrym miejscem. Z tego tytułu byłyby określone korzyści. To jest dzierżawa do wynegocjowania określonej kwoty. Ja osobiście nie przychylam się do wniosku Wspólnoty Mieszkaniowej o przekazanie komina w sposób nieodpłatny. W takiej sytuacji tylko ten budynek czerpałby korzyści z tego najmu. Natomiast nie mam, przynajmniej na dzisiaj, ni mam na dzisiaj negatywnego stanowiska co do generalnie odstąpienia od wynajmu komina i części dachu właśnie na potrzeby tej telefonii komórkowej. Tylko że wtedy korzyści z tego tytułu czerpałoby miasto, a środki byłyby przeznaczone na inne lokale komunalne, głównie na osiedlu, gdzie są bloki, w tym także zagospodarowanie terenu właśnie przy blokach. Tu jest sprawa otwarta. Pierwsza, to jest zgoda właściciela na zainstalowanie tam anten i urządzeń, druga – odpowiednie decyzje. Decyzja środowiskowa i decyzja o warunkach zabudowy, wreszcie, pozwolenie na budowę. Po kolei całą tą procedurę biurokratyczną należałoby przejść, by te anteny, te urządzenia tam zaistniały. Mówię dzisiaj wprost jak sytuacja wygląda. Jest taki wniosek i wspólnoty i jest taki wniosek operatora telefonii komórkowej. Jestem zainteresowany Państwa opinią w tej sprawie. 
Gerard Reimus: Ja mam pytanie do pana Brzezińskiego. Pan jest tam bardzo zorientowany w tej sprawie. Jak to jest teraz?

Edmund Brzeziński: Na posiedzeniu Zarządu obecny był Burmistrz i tak jak Burmistrz powiedział, tak jest przyjęte, że te pieniądze z tego komina mają być przeznaczone na osiedle bloki. Tak było podjęte. 
CZĘŚĆ TRZECIA – ZAKOŃCZENIE OBRAD

AD.1  INTERPELACJE, WNIOSKI I ZAPYTANIA


W tej części obrad głos zabrali:

 Krzysztof Czapiewski: Panie Brzeziński. Czy to prawda, że pan kiedyś powiedział, że wzięliście kredyt na ocieplenie budynku i macie zamiar spłacić go z tych wpływów z telefonii komórkowej? Wzięliście kredyt, a teraz się zgadzacie, żeby te pieniądze oddać do miasta i dzielić na bloki?


Edmund Brzeziński: Nie, to jest inna sytuacja. 

(nagranie niezrozumiałe)


Krzysztof Czapiewski: To jeżeli miasto przejmie kontrolę nad kominem, to czy wasza dzierżawa nie pójdzie z dymem wtedy?


Edmund Brzeziński: Nie.


Krzysztof Czapiewski: Spłacicie ten kredyt?


Edmund Brzeziński: Oczywiście.


Krzysztof Czapiewski: No to dobrze.


Gerard Reimus: A jakie są dochody z tego komina? Ile wy macie pieniędzy z tego?

Edmund Brzeziński: To nie są duże dochody. To jest 1200 zł. 


(nagranie niezrozumiałe)


Arkadiusz Zając: Panie Przewodniczący. Ja mam taką prośbę, by tu jakieś środki, albo metody wypracować, gdzie ktoś niekompetentny wchodzi w jakieś prywatne tutaj sprawy. Pan Gawrzyał powiedział, że ja się dostosowuję do dyrektora czy cokolwiek, to myślę, że to nie powinno mieć miejsca na sesji. To jest pierwsza sprawa. Czy ja współpracuję z dyrektorem czy nie współpracuję. To jest moja prywatna sprawa. Myślę, że człowiek bez kompetencji w ogóle nie powinien takiego...

Andrzej Laskowski: Proszę pana. Może pan wnieść sprawę cywilną.


Arkadiusz Zając: Ja myślę, że to jest tutaj nie na sesji. Jak już jestem przy głosie, to mam pytanie do pana wiceprzewodniczącego i szefa Klubu. 


Krzysztof Czapiewski: Nie mamy już pieniędzy.


Arkadiusz Zając: Dlatego moje pytanie. Powiedział pan tutaj do pani dyrektor MOK-u, że założy bezpłatnie sieć. Ja mam pytanie takie. Czy zrobi pan bezpłatnie tą sieć, ale całe utrzymanie, np. internet będzie z innej firmy, czy to też będzie wchodziło w grę?


Krzysztof Czapiewski: Nie ma to znaczenia. 


Arkadiusz Zając: Dobrze. To dziękuję bardzo. 

Krzysztof Czapiewski: Ale wtedy trzeba przyjrzeć się kadrze tutaj. 


Waldemar Gdaniec: Po pierwsze. Taki drobny apel, jeżeli chodzi o kwestię nadajników, przekaźników telefonii komórkowej. Ja bym chciał zaapelować do Państwa, aby zysk ekonomiczny nie przysłonił wam tej najistotniejszej sprawy, jaką jest pamięć o zdrowiu ludzi, którzy tam są, bo troszeczkę mi to przypomina sytuację z okolic Chojnic, gdzie pewna spółka cywilna wybudowała zakład, w którym produkują, rozmnażają te robaki na ryby. Fetor jest dookoła straszliwy, oni mają z tego zysk co prawa, oni się cieszą, ale ci ludzie, którzy są obok, tego zysku nie mają. Mają tylko skutki. Więc proszę naprawdę o tym pamiętać i przyszłościowo pomyśleć, żeby naprawdę te stacje bazowe były lokalizowane poza miastem, a nie żeby jeszcze dodatkowo szpikować. Druga sprawa dotyczy innego zagadnienia. Mianowicie tematu, który został poruszony na komisjach, jak również dzisiaj był dyskutowany przez Radę, a mianowicie taryfa wody i ścieków. Otóż ja przeprowadziłem rozmowę z panią dyrektor Zakładu Inżynierii Środowiska Uniwersytetu Gdańskiego, z panią doktor Bojanowską. Dzięki uprzejmości kierownika ZGM otrzymałem skład tego osadu, który że tak powiem spędza sen z powiek niektórym osobom. I pani doktor mi powiedziała, że na bazie tego, co jej odczytałem, że ten skład doskonale by się nadawał jako surowiec przy tym stopniu, że tak powiem, elementów organicznych, jako surowiec do bio gazowni. Być może warto byłoby pomyśleć przyszłościowo o takim projekcie właśnie. Można na to pozyskać dosyć spore środki finansowe z Unii Europejskiej, a miasto miałoby nie tylko problem z głowy nie tylko jeżeli chodzi o utylizację tego odpadu jakim jest osad z oczyszczalni ścieków, ale również miałoby darmową energię elektryczną i ewentualnie ciepłą wodę.

Burmistrz Ryszard Dąbek: Szanowni Państwo. Myślę, że dobiega końca dzisiejsza sesja, chciałbym w tym momencie wszystkich Państwa zaprosić na Obchody Święta Niepodległości 11 listopada o godz. 15.30 Msza św. w kościele, a po mszy koncert artysty operowego. Myślę, że 15.30 kościół, później bezpośrednio „po” również w kościele jest ten koncert. Myślę, że takie rocznice, czy takie święta jak 3 Maja, 11 listopada, należy uświetnić obecnością na uroczystościach gminnych, a w tym roku je organizujemy inaczej niż zwykle, bo zwykle się odbywały właśnie w tej sali. Teraz robimy to z udziałem kościoła. W kościele będzie msza św. i później koncert, także bardzo serdecznie zapraszam. 

Arkadiusz Zając: Chciałbym tutaj jeszcze jedną sprawę poruszyć. Przypomniało mi się, a pan Reimus obiecał, że będzie słuchał i nie będzie przeszkadzał. Trzymam go za słowo, że nie powie ani słowa. Na ostatniej Komisji Społecznej roboczej omawialiśmy sprawy różne i m.in. wyszła sprawa festynu „Biesiada Śląska na Kociewiu” i chciałbym się dowiedzieć o koszta tej imprezy, bo podobno wynajem samych tych płotków, barierek kosztowało 3,5 tysiąca, gdzie można to było wynająć za tysiąc złotych. Sam prąd kosztował 5,5 tysiąca, podobno powiat się wycofał z części spraw finansowych, nie zapłacił i miasto zostało obciążone. Ja mówię prawdopodobnie, bo to jest takie, że ktoś gdzieś powiedział. Czy można gdzieś takie informacje uzyskać, żeby rozwiać te wszystkie prawdopodobnie.

Barbara Graban: Pan Adam ma. Czy to ma być na następnej sesji wyjaśnione?


Arkadiusz Zając: Nie na sesji. Myślę, że na roboczo.
AD. 2 ZAKOŃCZENIE OBRAD


Przewodniczący Andrzej Laskowski zakończył sesję o godz. 19.20. Protokół zawiera 24 ponumerowanych stron maszynopisu i 14 załączników.
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